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KURIER POLSKI
Zgromadzenie Ogólne ONZ 
obraduje nad kwestią koreańską

NOWY JORK (PAP) Jak już dono­
siliśmy, 17 bm. rozpoczęły się obra-

Wycieczka 
związkowców francuskich 
opuściła Polskę
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TRAKTAT POKOJOWY
i demokratyczne zjednoczenie Niemiec

W dniach 17 i 18 bm. opuścili 
Polskę w dwóch grupach, udając się 
do Paryża, członkowie 28-osobowej 
wycieczki związkowców francuskich, 
którzy na zaproszenie CRZZ przeby­
wali w naszym kraju od 1 bm.

Na lotnisku Okęcie żegnali odjeż­
dżających przedstawiciele Central­
nej Rady Związków Zawodowych z 
sekretarzem CRZZ Z. Kratko na 
czele, 

najgorętszym pragnieniem narodu niemieckiego

dy Zgromadzenia Narodów Zjedno­
czonych w sprawie koreańskiej.

Zagajając obrady przewodniczący 
VII sesji Lester Pearson złożył krót­
kie oświadczenie, podkreślając, że 
skoro rozejm w Korei jest już pod­
pisany, „można przejść do następ­
nego stadium — pokoju i odbudowy". 
Pearson wyraził przekonanie, że po­
dobnie jak cały świat, wszyscy dele­
gaci doznają uczucia ulgi w związku 
z zakończeniem działań wojennych w 
Korei. Przewodniczący zaapelował 
do delegatów, aby przyczynili się do 
przekształcenia rozejmu w zawarcie 
pokoju.

Następnie Pearson wyraził nadzie­
ję, że Zgromadzenie Ogólne zdoła 
„przy minimum rozbieżności i maksi­
mum wzajemnego zrozumienia i do­
brej woli" stworzyć warunki umoż­
liwiające zwołanie konferencji poli­
tycznej.

Wyrażając opinię, że Zgromadze­
nie Ogólne nie powinno „omawiać

Propozycje zawarte w nocie Rządu ZSRR 
odpowiadają naszym najżywotniejszym zadaniom 

— oświadczył Prezydent NRD Wilhelm Pieck
BERLIN (PAP) Agencja ADN podaje: 
Prezydent Niemieckiej Republiki Demokratycznej Wilhelm Pieck wy­

głosił przez radio dnia 17 sierpnia następujące przemówienie do narodu
niemieckiego:

„Drodzy rodacy na wschodzie i 
zachodzie naszej ojczyzny niemiec­
kiej!

Robotnicy, chłopi i wszyscy oby­
watele Niemieckiej Republiki De­
mokratycznej !

Droga młodzieży niemiecka!
Zwracam się do narodu niemiec-

Skład delegacji 
rządowej NRD 
udającej się do Moskwy

BERLIN (PAP) Urząd prasowy

kiego w chwili, kiedy nasze serca 
pełne są nadziei i pewności. Naród 
nasz od 8 lat czeka na sprawiedliwy 
traktat pokojowy, walczy o jedność 
narodową i niezawisłość naszej oj­
czyzny. Traktat pokojowy i demo­
kratyczne zjednoczenie Niemiec są 
najgorętszym pragnieniem naszego 
narodu.

Dziś Rząd radziecki w nocie do 
rządów Francji, Wielkiej Brytanii i 
USA wysunął propozycje, które u- 
możliwią szybkie zawarcie traktatu 
pokojowego z demokratycznymi

(dokończenie na str. 1)

Minister oświaty W. Jarosiński, przedstawiciele władz naczelnych 
ZBoWiD oraz PKOP odwiedzili międzynarodowy obóz młodzieży w Ot­
wocku. Na obozie tym wraz z dziećmi polskimi spędzają wakacje dzieci 
byłych uczestników ruchu oporu z Belgii, Holandii i Francji.

Na zdjęciu: Dzieci francuskie śpiewają pieśń „Oto Paryż".
(Foto — CAF)

samej istoty pokojowego uregulowa­
nia problemu koreańskiego, lecz je­
dynie stworzyć aparat, który dołoży 
starań, aby doprowadzić do takiego 
uregulowania". L. Pearson oświad­
czył w zakończeniu, że „jeśli nie ma 
sprzeciwów, to prosiłby przewodni­
czącego Komisji Politycznej o zwo­
łanie komisji na dzień 18 sierpnia 
w celu rozpoczęcia dyskusji nad tą 
sprawą".

Wniosek L. Pearsona w sprawie 
zwołania posiedzenia Komisji Po­
litycznej został przyjęty bez sprze­
ciwów.

'23 sierpnia 
Święto Lotnictwa

WARSZAWA (PAP) W dniu 23 
I sierpnia br., w dniu rocznicy pierw­

szego lotu bojowego odrodzonego 
lotnictwa polskiego, odbędą się ob­
chody Święta Lotnictwa pod hasłem 
„Wychowujmy młode kadry lotnict­
wa sportowego w duchu miłości i

przy Prezesie Rady Ministrów NRD 
komunikuje:

Na nadzwyczajnym posiedzeniu 
Rady Ministrów w poniedziałek 17 
sierpnia 1953 r. wybrana została na­
stępująca delegacja, która na zapro­
szenie Rządu radzieckiego uda się do 
Moskwy:

Piemier Otto Grotewohl, wicepre­
mier Walter Ulbricht, wicepremier 
C tto Nuschke, wicepremier i mini­
ster odbudowy dr Lothar Bolz, wice­
premier i minister finansów dr Hans 
Loch, minister rolnictwa i leśnictwa 
Hans Reichelt, przewodniczący pań­
stwowej komisji planowania Bruno 
Leuschner, minister handlu zagra­
nicznego i wewnętrznego Kurt Gre­
gor, minister hutnictwa i górnictwa 
Fritz Selbmann, szef misji dyploma­
tycznej Niemieckiej Republiki De­
mokratycznej w Moskwie Rudolf 
Appelt, przewodniczący rady naro­
dowej frontu narodowego Niemiec 
Demokratycznych prof, dr Correns, 
przewodniczący wolnych niemieckich 
związków zawodowych — Herbert 
Warnke, przedstawicielka związku 
demokratycznych kobiet niemieckich 
Ilse Thiele, przewodniczący central­
nej rady związku wolnej młodzieży 
niemieckiej Erich Honecker i inni.

Już 15 dni trwa strajk we Francji

Ponad 4 miliony ludzi pracy
kontynuuje walkę aż do zwycięstwa

Rząd Laniela wzmaga represje, 
ściągając czołgi i samochody pancerne do Paryża

PARYŻ (PAP) Bezprzykładnego 
rozmachu nabiera walka strajkowa 
milionów ludzi pracy we Francji, 
przeciwstawiających się rządowej 
polityce wojny i nędzy.

W siedzibie centrali CGT (Powsze­
chna Konfederacja Pracy) odbyła się 
konferencja prasowa, na której przy­
wódcy tej największej we Francji 
organizacji związków zawodowych 
poinformowali korespondentów pra­
sy francuskiej i zagranicznej o roz­
woju walki strajkowej francuskich 
mas pracujących.

Sekretarz CGT Henri Reynaud 
zwrócił uwagę na niedopuszczalny 
proceder burżuazyjnej prasy i radia, 
które szerzą kłamliwe informacje,

oddania naszej Ludowej Ojczyźnie".
Z okazji święta we wszystkich mia­

stach wojewódzkich i w niektórych 
powiatowych odbędą się uroczyste aka­
demie, w czasie których zostaną wrę­
czone dyplomy uznania przodującym 
mechanikom, pilotom, modelarzom i 
aktywistom LPZ.

We Wrocławiu, w Poznaniu, Krako­
wie i Warszawie odbędą się w dniu 
23 bm. pokazy lotnicze.

Nadzwyczajne posiedzenie
Rady Ministrów NRD

BERLIN (PAP) Urząd prasowy 
przy Prezesie Rady Ministrów NRD 
podał do wiadomości, że dnia 17 bm. 
odbyło się nadzwyczajne posiedze­
nie Rady Ministrów NRD w związku 
z decyzją Rządu radzieckiego w 
sprawie zaproszenia delegacji NRD 
do Moskwy.

Premier Grotewohl złożył o- 
świadczenie, w którym podkreślił 
niezwykle doniosłe znaczenie fak­
tu zaproszenia delegacji rządowej 
NRD — dla walki narodu niemiec­
kiego o przywrócenie jedności kra­
ju i o zawarcie traktatu pokojo­
wego. Mówca stwierdził, że wszy­
scy miłujący pokój Niemcy z ra­
dością i z głęboką wdzięcznością 
witają nową inicjatywę Rządu ra­
dzieckiego, która jeszcze bardziej 
pogłębi i umocni przyjaźń między

Delegacja muzeobgów polskich
udała się do ZSRR

W ramach wymiany kulturalnej 
polsko-radzieckiej w dniu 18 bm. u- 
dała się do Związku Radzieckiego 
3-osobowa delegacja polskich mu- 
zeologów w osobach: dyrektora Mu­
zeum Narodowego w Poznaniu prof. 
K. Malinowskiego, dyrektora Mu­
zeum Narodowego w Krakowie prof. 
T. Dobrowolskiego oraz wicedyrek­
tora Muzeum Narodowego w War­
szawie, członka PAN prof. K. Mi­
chałowskiego.

Niemiecką Republiką. Demokra­
tyczną a Związkiem Radzieckim. 
Premier Grotewohl zaznaczył, że 

nota Związku Radzieckiego z dnia 
15 sierpnia zawiera realne propozy- । 
cje, które posuwają znacznie naprzód 
sprawę realizacji słusznych i nie 
cierpiących zwłoki narodowych po- 1 
stulatów Niemców. '

Komunikat stwierdza następnie:
Rada Ministrów NRD wyraziła 

jednomyślnie przekonanie, że nota 
Rządu radzieckiego otwiera realną 
drogę do pokojowego rozwiązania 
kwestii niemieckiej, podczas gdy 
polityka Adenauera, mająca na ce-, 
lu wciągnięcie Niemiec zachodnich 
do agresywnego systemu bloku l 
atlantyckiego, jest nie do pogodze­
nia z dążeniem do zjednoczenia 
Niemiec.
Rada Ministrów NRD, świadoma 

swej wielkiej odpowiedzialności wo­
bec narodu, uczyni wszystko, aby 
doprowadzić do szybkiego utworze­
nia demokratycznego, ogólnoniemiec- 
kiego rządu i do wolnych wyborów 
ogólnoniemieckich. W tym celu ko­
nieczne jest osiągnięcie porozumie­
nia między przedstawicielami Nie­
miec wschodnich i zachodnich.

Rada Ministrów wybrała jedno­
myślnie delegację Rządu NRD, któ­
ra prowadzić będzie rokowania w 
Moskwie. Upoważniła ona równo­
cześnie delegację, by wyraziła Rzą- I 
dowi radzieckiemu podziękowanie za 
zaproszenie oraz za wszechstronną, | 
bezinteresowną pomoc okazaną Nie< l 
mieckiej Republice Demokratycznej.

jakoby „fala strajków opadała". In­
formacje te są całkowicie sprzeczne 
z rzeczywistością, które każdy bez­
stronny obserwator musi stwierdzić.

W istocie rzeczy bowiem walka straj­
kowa z dnia na dzień nabiera coraz 
większego rozmachu i obejmuje nowe 
grupy robotników. Reynaud zaznaczył, 
że obecny ruch strajkowy we Francji 
jest bez precedensu w historii francu­
skiego ruchu robotniczego. Strajki — 
podkreślił Reynaud — stoją pod zna­
kiem jedności ludzi pracy, niezależnie 
od ich przynależności związkowej, pod 
znakiem zdecydowanej woii kontynuo­
wania walki aż do zwycięstwa. Sekre­
tarz CGT przytoczył następnie fakty, 
świadczące, że represje rządowe nie 
dają żadnego skutku.

NA FRONCIE STRAJKOWYM
Piętnasty dzień strajku przeszło 

czterech milionów ludzi pracy stał 
pod znakiem rozszerzenia się ruchu 
strajkowego na nowe zakłady prze­
mysłowe. Trwa w dalszym ciągu 
strajk generalny kolejarzy, pracow­
ników poczt, telegrafu i telefonów, 
zakładów użyteczności publicznej, 
elektrowni i gazowni, komunikacji 
miejskiej w Paryżu i w innych mia­
stach, górników.

Z rozmaitych miejscowości nad­
chodzą wiadomości o zebraniach 
bezrobotnych, którzy wyrażają swą 
solidarność ze strajkującymi i odrzu­
cają oferty władz, proponujących im 
odegranie roli łamistrajków.

Rząd Lanlela odpowiada na walkę 
strajkową mas pracujących wzmoże­
niem represji. Prasa donosi o areszto­
waniu grupy kolejarzy i pracowników 
pocztowych. Władze koncentrują w Pa­
ryżu i ośrodkach przemysłowych Fran­
cji silne oddziały policji i wojska. Pa­
ryski korespondent agencji Reutera 
donosi, że rząd skierował do okręgu

paryskiego czołgi 1 samochody pan­
cerne.
Premier Laniel wygłosił dnia 17 

bm. wieczorem przemówienie radio­
we, w którym uciekł się do pogró­
żek pod adresem strajkujących i we­
zwał ich ultymatywnie do powrotu 
do pracy. Zapowiedział on wzmoże­
nie represji wobec tych, którzy dnia 
18 bm. nie wrócą do pracy. Masy 
pracujące odrzuciły ultimatum La- 
niela.

SPRAWA ZWOŁANIA 
NADZWYCZAJNEJ SESJI

Pomoc radziecka
trzęsienia ziemi w Grecji

MOSKWA (PAP) Agencja TASS 
podaje:

Jak wiadomo, greckie wyspy Kefa­
lonia, Itaka i Zakynthos nawiedziło 
ostatnio trzęsienie ziemi. Szereg 
miast i osiedli zostało zburzonych; 
wiele ludzi zginęło, tysiące osób zo­
stały bez dachu nad głową i bez

FRANCUSKIEGO ZGROMADZENIA środków do życia.
NARODOWEGO

W całej Francji odbywają się masowe 
zebrania, na których masy pracujące do­
magają się zwołania nadzwyczajnej sesji 
francuskiego Zgromadzenia Narodowego 
dla rozpatrzenia ich postulatów. Jak wia­
domo, przewodniczący Zgromadzenia Na- 
r‘J-----r ” ■ ; _ -
zwyczajną sesję Zgromadzenia dopiero 
wtedy, kiedy otrzyma wnioski w tej 
sprawie od co najmniej 209 deputowa­
nych. Dnia 18 bm. w godzinach popołu­
dniowych prasa doniosła, że na adres 
Herriota nadeszło 215 depesz od deputo­
wanych, domagających się zwołania nad­
zwyczajnej sesji Zgromadzenia Narodo­
wego.

Agencja AFP podała, że Przewodniczą­
cy Zgromadzenia Narodowego Herriot 
postanowił zwołać na 21 sierpnia br. Biu­
ro Zgromadzenia Narodowego, w celu roz­
patrzenia sprawy zwołania nadzwyczaj­
nej sesji parlamentarnej.

Radziecki Czerwony Krzyż posta­
nowił okazać pomoc ludności grec­
kiej, która ucierpiała wskutek trzę­
sienia ziemi i przekazał komiteto" 

____ _ _ _______ _ * _ 1 wi wykonawczemu Greckiego Czer- 
rodowego Herriot oznajmił,ż^zwoła”nad- j wonego Krzyża następującą depeszę:

Statek »Marchlewski«
przoduje w naszej flocie

Przodujący statek polskich linii 
oceanicznych — parowiec .„March­
lewski" zameldował pierwszy w na­
szej flocie handlowej o wykonaniu 
zadań przewozowych za 3 kwartał 
br.

Załoga przodującego statku „Mar­
chlewski" wykonała zadania prze­
wozowe przewidziane na 3 kwartał 
br. w 124 proc, w tonach i w 106 
proc, w tonqjpiilach. Załoga zaoszczę- j 
dziła ogółern w br. 120 ton węgla.

Do poważnego zwiększenia okresu 
eksploatacji statku przyczyniło się 
skrócenie postoju jednostki w portach 
dzięki należytemu przygotowaniu to­
warów do wyładunku, wyeliminowa­
nie napraw w stoczniach przez wykony­
wanie remontów we własnym zakresie 
oraz stała dbałość o stan techniczny I 
mechanizmów okrętowych.

24 proc, w tonach i w 106 
ton<|pnilach. Załoga zaoszczę- '

„Prezydium Komitetu Wykonawcze­
go Związku Towarzystw Czerwonego 
Krzyża i Czerwonego Półksiężyca ZSRR 
wyraża w imieniu społeczeństwa ra­
dzieckiego głębokie współczucie naro­
dowi greckiemu w związku z klęską 
żywiołową, która dotknęła ludność 
wysp: Kefalonia, Itaka i Zakynthos.

Pragnąc przyjść z pomocą ludności, 
która ucierpiała wskutek trzęsienia 
ziemi, Związek Towarzystw Czerwo­
nego Krzyża i Czerwonego Półksię­
życa ZSRR przekazuje do dyspozycji 
Komitetu Wykonawczego Greckiego 
Czerwonego Krzyża 250 tysięcy rubli“,

Wielka defilada wojskowa 
i manifestacja mas pracujących Phenianu

w 8 rocznicę wyzwolenia Korei przez Armię Radziecką
MOSKWA (PAP) Agencja TASS 

donosi z Phenianu:
Dnia 15 sierpnia odbyła się w 

Phenianie wielka defilada sił zbroj­
nych Koreańskiej Republiki Ludo­
wo-Demokratycznej i manifestacja 
mas pracujących z okazji święta na­
rodu koreańskiego — 8 rocznicy wy­
zwolenia Korei przez Armię Radziec­
ką — spod japońskiego jarzma kolo­
nialnego.

Od wczesnych godzin rannych 
przeciągały udekorowanymi flagami 
ulicami Phenianu tysiące mieszkań­
ców. Na głównym placu ustawiły 
się przygotowane do defilady od­
działy wojskowe.

Hucznymi oklaskami i potężnym o- 
krzykiem „hurra" witają zebrani uka­
zanie się na trybunie: Kim Ir Sena, 
Kim Du Bona, Pak Den Ai, Pak Czan 
Oka, Goi Czan łka, Ho Mon Hi i in­
nych kierowników Rządu Koreańskiej 
Republiki Ludowo-Demokratycznej o- 
raz przywódców Koreańskiej Partii 
Pracy.

Rozpoczyna się defilada wojskowa. 
Po defiladzie odbyła się manifesta­

cja mas pracujących. Ulicami boha-

terskiego Phenianu kroczą robotni­
cy, chłopi, urzędnicy, młodzież szkol­
na.

Defilada wojskowa i manifestacja mas 
pracujących w Phenianie z okazji dnia 
wyzwolenia były dobitnym wyrazem 

/niezłomnej siły Koreańskiej Republiki 
Ludowo-Demokratycznej oraz głębokiej 
wdzięczności całego narodu koreańskie­
go dla swej wyzwolicielki — Armii Ra­
dzieckiej.

O godzinie 9 wieczorem z okazji 
święta oddano w Phenianie, Wonsanie, 
Hamhynie i Namho honorowe salwy 
artyleryjskie.

»Zelazna kurtyna«
— nowy film polski

Po zatwierdzeniu scenopisu został 
skierowany do produkcji nowy polski 
film fabularny pt. „Żelazna kurty­
na". Autorami scenariusza są Ta­
deusz Konwicki i Kazimierz Sumer- 
ski. Film reżyseruje K. Sumersld, 
operatorem jest S. korecki.

Temat filmu został oparty na au­
tentycznych faktach przerzutu d* 
Polski szpiegów i dywersantów.



8tr. t ILUSTROWANY KURIER POLSKI Nr 197

Traktat pokojowy 
I demokratyczne zjednoczenie Niemiec 
najgorętszym pragnieniem narodu niemieckiego

Masy pracujące NRD dążą 
do pokojowego zjednoczenia Niemiec 
Wicemarszałek Sejmu PRL, Prof. St. Kulczyński 

o wrażeniach z pobytu w NRD
Ostatnio powróciła do kraju delegacja polska, która wzięła udział w 

uroczystościach z okazji Tygodnia Kultury Polskiej, obchodzonego w Nle-
(dokończenle ze itr. 1) 

Niemcami. Dlatego też wszyscy rze­
szy w iście miłujący pokój patrioci 
niemieccy witają z całego serca no­
tę Rządu radzieckiego. Nota otwiera 
drogę do pokojowego rozwiązania 
problemu niemieckiego i przez to sa­
mo może przyczynić się do rozłado­
wania napięcia w Europie, której 
zagraża wskrzeszenie agresywnego 
militaryzmu w Niemczech zachod­
nich.

Podpisane przez Adenauera ukła­
dy boński i paryski są sprzeczne z 
interesami naszego narodu. Unie­
możliwiają one przywrócenie jedno­
ści narodowej i na okres 50 lat po­
zbawiają ludność Niemiec zachod­
nich samodzielności narodowej. 
Sprzęgają one Niemcy zachodnie z 
agresywnym paktem atlantyckim, w 
imię którego młodzież niemiecka pod 
komendą generałów hitlerowskich 
ma ginąć na polach walki na ziemi 
niemieckiej.

Układy wojenne zapewniają w u- 
jarzmionych Niemczech panowanie 
magnatom zbrojeniowym i junkrom, 
którzy w czasie dwóch wojen świa­
towych już dwukrotnie zaprowadzili 
nasz naród na skraj przepaści.

Oto dlaczego ludzie o najróżniej- 
«zych przekonaniach politycznych i 
różnym światopoglądzie, stanowiący 
większość naszego narodu, odrzucają 
te układy wojenne i występują prze­
ciwko Adenauerowi. Głosowanie 
przeciwko Adenauerowi w czasie 
wyborów do Bundestagu również po­
twierdzi ten fakt.

Nota Rządu radzieckiego otwiera 
nowy etap w walce naszego narodu 
o jedność i pokój. Nota proponuje 
zwołanie w ciągu 6 miesięcy konfe­
rencji pokojowej i omówienie na niej 
•prawy traktatu pokojowego z Niem­
cami. Na wszystkich etapach przy­
gotowań traktatu pokojowego, jak 
również na konferencji pokojowej 
należy zapewnić udział reprezentacji 
Niemiec. Rokowania powinny od­
bywać się nie ponad głową narodu 
niemieckiego, lecz z przedstawicie- 
.lami tego narodu.

Do rokowań upoważniony będzie 
tymczasowy rząd ogólnoniemiecki, 
który albo zastąpi istniejące obecnie 
rządy, albo utworzony zostanie z 
przedstawicieli obu części Niemiec 
przy zachowaniu na pewien czas 
tych rządów. W każdym jednak wy­
padku — rząd ten powinien być u- 
poważniony do podejmowania wszel­
kich kroków, zapewniających naro­
dowi niemieckiemu utrzymanie po­
koju i stworzenie w całych Niem­
czech stosunków rzeczywiście demo­
kratycznych.

Ważnym krokiem w tym kierunku 
będzie przygotowanie wolnych wybo­
rów ogólnoniemieckich, w wyniku któ- ■ 
łych zostanie rozstrzygnięty bez ja­
kiejkolwiek ingerencji obcych mo- I 
carstw problem ustroju społecznego i 
państwowego Niemiec demokratycz­
nych.
W myśl propozycji Rządu radziec­

kiego, naród niemiecki powinien być 
zwolniony z ciężkich zobowiązań fi­
nansowych i gospodarnych powsta­
łych w wyniku wojny.

Z dniem 1 stycznia 1954 r. mają 
być zniesione spłaty odszkodowań i 
powojennych długów państwowych 
czterem wielkim mocarstwom. Mają 
być znacznie zmniejszone wydatki I 
okupacyjne tak, aby nie przekracza­
ły 5 proc, budżetu państwowego, 
oraz, bt ogólna suma wydatków o- 
kupacyjnych w żadnym wypadku 
nie przekraczała poziomu wydatków 
na te cele w 1949 roku.

O doniosłym znaczeniu tej propo­
zycji świadczy chociażby fakt, że 
wydatki okupacyine Niemiec zacho­
dnich wzrosły z 3.9 miliarda marek 
zachodnich w 1949 r. do 9 3 miliarda 
marek zachodnich w r. 1953.

Rząd radziecki ponownie proponu­
je swój projekt traktatu pokojowego 
z Niemcami, który został już dołą­
czony do noty z 10 marca 1952 roku. 
Rządy mocarstw zachodnich nie u- 
dzieliły dotychczas żadnej odpowie-

| dzi na te propozycje i nie złożyły 
■ żadnej kontrpropozycji.

Wysuwając propozycje utworzenia 
i międzynarodowej komisji dla zbada- 
nia warunków przeprowadzenia wy- 

' borów,, mocarstwa zachodnie chcą 
raczej odroczyć na czas nieograni­
czony zawarcie traktatu pokojowego 
ze zjednoczonymi, demokratycznymi 
Niemcami. Polityka ta, prowadzona 
przez rząd USA i niemieckiego wy­
konawcę jego woli, Konrada Aden­
auera, jest całkowicie sprzeczna z

Nowy rząd włoski 
starych działaczy chadeckich 
zaprzysiężony przez prezydenta

RZYM (PAP) Dnia 17 bm. nowy 
rząd włoski, sformowany przez Pellę, 
został zaprzysiężony przez prezyden­
ta Einaudi'ego. Jak wiadomo w skład 
tego rządu wchodzą jedynie człon­
kowie chrześcijańskiej demokracji.

Prasa chadecka zamieszcza arty­
kuły, w których usiłuje przekonać 
opinię publiczną, że nowy rząd ma 
charakter ściśle „administracyjny" 
oraz, że w skład jego wchodzą „fa­
chowcy", a nie politycy.

Demaskując ten chwyt propagan­
dowy kół reakcyjnych, „Unita" pi- 
sze: Jeden rzut oka na listę no­
wych ministrów wystarcza dla zro­
zumienia że koła klerykalne podjęły 
nową próbę zachowania w swych 
rękach monopolu rządów. Gabinet 
Pelli ma charakter klerykalny i 
składa się z ludzi, którzy we wszyst­
kich dziedzinach realizowali poli­
tykę, odrzuconą przez wyborców.

Następnie dziennik charakteryzuje 
poszczególnych członków nowego rzą­
du i przypomina rolę, jaką odgrywali 
w rządzie de Gasperi‘ego.

żywotnymi interesami naszego naro­
du.

Narodowi niemieckiemu potrzebny 
jest traktat pokojowy, potrzebne mu 
jest demokratyczne zjednoczenie Nie­
miec bez magnatów zbrojeniowych, bez 
mllitarystów 1 faszystów. Nieskrępowa­
ny rozwój gospodarki pokojowej i o- 
party na zasadach równości handel ze 
wszystkimi krajami, zapewni naszemu 
narodowi dostatnie 1 szczęśliwe życie. 
Propozycje zawarte w nocie Rządu ra­
dzieckiego odpowiadają tym najżywot­
niejszym zadaniom narodu niemieckie­
go. Nie wystarczy jednak, drodzy ro­
dacy, powitanie tej noty z całego ser­
ca. Powinniśmy sami podjąć wszelkie 
kroki w celu poparcia zwołania kon­
ferencji pokojowej, zawarcia traktatu 
pokojowego 1 urzeczywistnienia demo­
kratycznego zjednoczenia Niemiec. Po­
rozumienie między Niemcami jest o- 
becnie najważniejszym zadaniem naro­
du.
Niech parlamenty obu części Nie­

miec spełnią obecnie swój obowiązek 
narodowy, niech podporządkują 
wszystkie różnice zdań i różnice po­
glądów wspólnym interesom naro­
du niemieckiego. Takiej wysokiej 
świadomości narodowej oczekuje 
nasz naród od wszystkich mężczyzn 
i kobiet uczestniczących w życiu spo­
łecznym obu części naszej ojczyzny.

Drodzy rodacy!
Nota Rządu radzieckiego do rzą­

dów Francji, Wielkiej Brytanii i 
USA otwiera drogę do konferencji 
pokojowej, do traktatu pokojowego 
i demokratycznego zjednoczenia Nie­
miec. Jest to droga do rozładowa­
nia napięcia i zapewnienia pokoju 
w całej Europie. Naród niemiecki 
krocząc tą drogą może wejść do ro­
dziny miłujących pokój narodów ja­
ko równouprawniony i wielki na­
ród. Wkroczmy więc na tę drogę, 
kierując sie istotnymi i słusznie po­
jętymi interesami naszej ojczyzny!

Zacznijmy od sprawy najbliższej i 
najprostszej — od porozumienia 
ogólnoniemieckiego.

mieckiej Republice Demokratycznej w dniach od 19 do 26 llpca br. 
Przewodniczący delegacji — wicemarszałek Sejmu PRL prof. Stanisław 
Kulczyński omówił wrażenia delegacji polskiej z pobytu w NRD w wy­
wiadzie, udzielonym przedstawicielowi PAP.
— Jaki przebieg miały obchody 

„Tygodnia" w NRD?
—‘ W okresie „Tygodnia Kultury 

Polskiej" — mówi prof. Kulczyński 
— w całej Niemieckiej Republice De­
mokratycznej odbyły Się liczne aka­
demie i imprezy artystyczne, poświę­
cone przyjaźni niemiecko-polskiej, 
mające na celu dalsze umocnienia 
więzów braterstwa i solidarności, łą­
czących oba pokój miłujące kraje. W 
licznych takich obchodach uczestni­
czyli członkowie delegacji polskiej.

Szczególnie imponująca manife­
stacja na rzecz przyjaźni niemiec­
ko-polskiej odbyła się w mieście 
Forst nad Nysą. Tysiące miesz­
kańców tej miejscowości i jej oko­
lic żywiołowo i serdecznie manife­
stowały na cześć wieczystej przy­
jaźni między obu narodami, na 
cześć granicy na Odrze i Nysie — 
granicy pokoju.
W związku z „Tygodniem Kultury 

Polskiej" w NRD otwarta została też 
w Berlinie wystawa, obrazująca o- 
siągnięcia Polski Ludowej. W wielu 
dziennikach i tygodnikach ukazały 
się okolicznościowe artykuły. Na 
wystawach księgarni spotykaliśmy 
też niejednokrotnie wydawnictwa w 
języku polskim lub też tłumaczenia 
niemieckie polskich klasyków.

Chciałbym podkreślić — stwierdza 
dalej prof. Kulczyński — że w czasie 
naszego pobytu w NRD, zwiedzając 
wiele miast i ośrodków przemysłowych, 
rozmawiając z robotnikami i chłopami, 
z młodzieżą i literatami, inżynierami 
i uczonymi — wszędzie spotykaliśmy 
się z niezwykłą gościnnością i serdecz­
nością, wszędzie otaczała nas atmo­
sfera szczerej przyjaźni.

W licznych zakładach pracy do u-

Iran walczy o wolność i suwerenność
Rząd Mossadika opanował całkowicie sytuacją 
Zlikwidowanie zamachu stanu i ucieczka Szacha 
udaremniły spisek imperialistów

LONDYN (PAP) Teherański kore­
spondent agencji Reutera donosi, że 
rząd Mossadika, po zlikwidowaniu 
zamachu stanu, opanował całkowicie 
sytuację. Ludność Iranu manife­
stuje nadal swe oburzenie przeciwko 
sprawcom zamachu i przeciw zbieg­
łemu szachowi. Usuwane są ze­
wsząd portrety i popiersia szacha 
oraz członków jego rodziny. Prasa 
irańska pisze, że szach powinien być 
nie tylko zdetronizowany, lecz i po­
ciągnięty do odpowiedzialności jako 
zdraica ojczyzny.

W związku z pobytem Szacha w Ira­
ku, rząd irański wystosował do rządu 
irackiego memorandum, w którym o- 
strzega Irak przed ewentualnymi in­
cydentami politycznymi, do jakich 
mogłoby dojść między obu krajami w 
wypadku, gdyby zbiegły Szach rozwi­
nął tam działalność polityczną, wy­
mierzoną przeciwko interesom Iranu.

WZROST NASTROJÓW 
ANTYAMERYKANSKICH

NOWY JORK (PAP) Jak wynika 
z doniesień agencji UP wobec ujaw­
nienia ścisłych kontaktów między 
zamachowcami irańskimi a czynni­
kami USA, w Iranie wzmogły się 
nastroje antyamerykańskie.

Ta sama agencja donosi, że irań­
ski minister spraw zagranicznych —

ranu agencja France Presse, wszyst­
kie dzienniki prorządowe potępiają 
jak najostrzej organizatorów spisku. 
Za głównego organizatora spisku 
dzienniki uważają szacha Reza Pah- 
levi, lecz podkreślają jednocześnie, 
że inicjatywa dokonania spisku po­
chodziła z zagranicy.

Dziennik „Nirouye Sevom", który 
wyraża zazwyczaj opinię rządu irań­
skiego, pisze m. in.:

Przyjazdy i odjazdy siostry szacha 
księżniczki Aszraf i generała amery­
kańskiego Schwarzkopfa dowodziły, 
że na forum międzynarodowym knu- 
to spisek przeciwko narodowi irań­
skiemu... Amerykanie .przypuszczali, 
że będą mogli posłużyć się szachem 
przeciwko narodowi irańskiemu i 
wygrać partie...

Dzienniki „Kelhan“ i „Bachtare Em- 
ruz“ donoszą, że 16 sierpnia aresztowa­
no w Iranie dowódcę II brygady pan­
cernej płk. Nouzari. kierownika klubu 
oficerskiego w Teheranie płk. Parver- 
sza, szefa sztabu dywizji wysokogór­
skiej płk. Kiarimi, płk. Azmudę. majo­
rów policji Mogadama i Deża. porucz­
nika Riahi oraz przyjaciela Szacha — 
obywatela szwajcarskiego Prune'a 1 
kupca Osztorl.

Dziennik „Ettalaat“ donosi, że 
wszyscy oficerowie gwardii Szacha zo­
stali aresztowani, a wszyscy żołnierze 
gwardii rozbrojeni.

oświadczył, że „zepsucie rodziny 
szacha Pahlevi przewyższa nawet 
zepsucie dworu egipskiego". U- 
czestnicy wiecu uchwalili rezolucje 
w której domagają się utworzenia 
specjalnego trybunału dla osądze­
nia zdrajców’, przykładnego ukara­
nia osób, które usiłowały dokonać 
zamachu stanu i zadają utworze­
nia rady regencyjnej.

czestnlków naszej delegacji działaczy 
związkowych, zgłaszały się grupy ro­
botników, pragnąc za naszym pośred­
nictwem nawiązać stały kontakt z pol­
skimi towarzyszami pracy. Robotnicy 
niemieccy podawali swe adresy i pro­
sili o listy od załóg bratnich zakładów 
przemysłowych w Polsce.
Delegacja nasza przywiozła wiele 

dziesiątków takich adresów, przy­
wieź la też ofiarowane przez robotni­
ków upominki i pamiątki oraz po­
zdrowienia i życzenia sukcesów, 
przekazywane dla narodu polskiego 
przez tysiące Niemców.

— Jakie wrażenie wywarła na de­
legacji polskiej pokojowa, twórcza 
praca mas Indowych w NRD?

— W czasie pobytu w NRD — od­
powiada prof. Kulczyński — zwie­
dziliśmy Weimar, Erfurt, Halle, 
Lipsk, Drezno, Karl-Marx-Stadt 
(Chemnitz), Forst, Poczdam, Piste- 
ritz, Rostock i szereg innych miast 
i ośrodków przemysłowych. Wszę­
dzie uderzył nas spokój i porządek 
we wszystkich dziedzinach życia. 
Spokój ten i porządek widoczne są 
nie tylko w Berlinie, lecz i we wszy­
stkich innych miejscowościach, które 
mieliśmy sposobność zwiedzić, a nie­
które z tych m ejscowcśc znane by­
ły jako ośrodki prowokacji czerwco­
we!.

Naocznie mogliśmy sie przekonać, jak 
kłamliwie są rozprzestrzeniane przes 
imperialistyczną propagandę legendy, 
głoszące, że zajścia czerwcowe miały 
być rzekomo odruchem niezadowolo­
nych robotników z NRD. Tak np. fak­
tem jest, że największe skupisko ro­
botnicze NRD — zagłębie górniczo- 
przemysłowe Karl Marx Stadt, zacho­
wało w czasie wypadków zwartą i je­
dnolitą postawę i nie dało się w żad- 

I nym wypadku sprowokować.
Podobną sytuację spotkaliśmy w 

Forst, w Rostock i w wielu innych o- 
środkach przemysłowych.
Faktem natomiast jest, że masy 

pracujące w Niemieckiej Republice 
Demokratycznej usilnie pracują nad 
umocnieniem gospodarczym swej 
ojczyzny, nad podmesienem stopy 
życiowej najszerszych mas w swym 
kraju.

Wiemy, że ster życia i polityki w 
NRD spoczywa w rękach wypróbo­
wanych demokratów niemieckich, 

i prowadzących politykę pokoju i 
i przyjaźni z ZSRR i z Polską Ludo- 
| wa. politykę demokratyzacji Nie- 
! mieć i pokojowego ich zjednoczenia, 
politykę przeciwstawiającą się zde­
cydowanie wszelkiemu awanturnic- 
twu wojennemu i próbom podpo­
rządkowania Niemiec agresywnym 
planom imperialistów, politykę odbu- 

I dowy i obrony pokoju.

PIERWSZY DZIEŃ 
MIĘDZYNARODOWYCH REGAT 

ŻEGLARSKICH

POM-y rozpoczęły
orki siewne

Po zakończeniu żniw oraz po do­
kładnym przygotowaniu ciągników, 
siewników zbożowych i nawozo­
wych, pługów, kultywatorów i in­
nych maszyn oraz narzędzi współ- j 
pracujących poszczególne ekspozy-1 
tury POM-ów przystąpiły |już do je­
siennych prac polowych. Pierwsze 
prace rozpoczęły ośrodki maszyno­
we województw: łódzkiego, poznań­
skiego, opolskiego i warszawskiego. 
pOM-y w tych województwach 
bardzo starannie przygotowały swój 
rjrk maszynowy na prace żniwne

•młotowe.

Fatemi nazwał zbiegłego szacha nik­
czemnym zdrajcą i oświadczył, że 
„cały naród irański pragnąłby ujrzeć 
go przed sądem, a następnie na szu­
bienicy".

PARYŻ (PAP) Z Teheranu donosi a- 
gencja France Presse. że wiadomość o 
stłumieniu spisku antyrządowego i o 
ucieczce Szacha została przyjęta w ca­
łym kraju z wielkim zadowoleniem. 
Rząd irański otrzymał tysiące depesz 
gratulacyjnych.

♦
MOSKWA (PAP) Agencja TASS 

donosi z Teheranu: 16 sierpnia wie­
czorem na wezwanie partii „Ruch 
narodowy", „Iran", „Nirouye Sevom“ 
„Wolność Iranu", ruchu panirani- 
stów i innych partii popierających 
rząd na placu bacharistańskim od­
był się wielki wiec. Uczestnicy wie­
cu protestowali przeciwko knowa­
niom agentów imperialistycznych i 
domagali się ukarania członków spi­
sku przeciwrządowego, którego orga­
nizatorami byli szach i członkowie 
jego dworu oraz b. „doradca" żan­
darmerii irańskiej, generał ame­
rykański Schwarzkopf.

UDAREMNIENIE SPISKU

♦
PARYŻ (PAP) Agencja France 

Presse donosi, że w dniu 17 bm. lud­
ność Teheranu zniszczyła pomniki 
szacha Rezy Pahlevi i jego ojca. De­
monstranci wznosili okrzyki anty- 
monarchistyczne oraz domagali się 
skazania szacha na śmierć i. przepę­
dzenie agentów imperialistycznych 
z Iranu.

*
PARYŻ (PAP) Z Teheranu dono­

szą, że na wiecu, zorganizowanym 
przed gmachem parlamentu przez 
członków „frontu narodowego", wy­
głosił przemówienie minister spraw 
zagranicznych Iranu Hussein Fate­
mi.
ZDRAJCY MUSZĄ BYC UKARANI

Fatemi podkreślił m. in., że szach 
Reza Pahlevi zamierza! przedłużyć 
na 60 lat koncesje b. anglo-irań- 
skiego towarzystwa aaftowego i

Start nobody
Rano przeważnie pogodnie, w ciągu 

dnia dość pogodnie. Na zachodzie stop­
niowy wzrost zachmurzenia z możliwo-
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PARYŻ (PAP) Jak donosi i Toh«- I oh

ścią lokalnych, przejściowych opadów w 
godzinach późniejszych. Temperatura od 
*3 st. na wschodzie do ok. 35 st. na za­
chodzie kraju.

OLSZTYN. Pierwszy wyścig międzyna­
rodowych regat żeglarskich NRD — Wę­
gły — Polska rozegrany w klasie olim­
pijskiej „Finn" (łodzie jednoosobowe — 
10 m kw. żagla) przyniósł zwycięstwo 
zawodnikom NRD — Voglerowi, za któ­
rym na metę przybyli dwaj Polacy Bi- 
derman i Szloser. W punktacji ogólnej 
mężczyzn prowadzenie objęła reprezen­
tacja NRD przed Polską 1 Węgrami.

Startowało 9 żeglarzy, po 3 z każdej 
drużyny narodowej.

Wyścig kończy się zwycięstwem Vo- 
glera — NRD) — 1055 pkt. oraz poważ­
nym sukcesem Polaków — Bldermana, 
zdobywcy drugiego miejsca — 754 pkt. i 
Szlosera, który po stoczeniu ostrej wal­
ki tuż przed linia mety, przekroczył ją 
jako trzeci — 578 pkt. W dalszej kolej­
ności wyścig ukończyli: Tolnai, Kovacs 
(Węgry), Kraft i Hoffman (NRD), Kri- 
vacsi (Węgry) i Lewandowski (Polska).

Zespołowo po pierwszym wyścigu 
prowadzi NRD — 1S42 pkt. przed Polską 
— 1433 pkt. i Węgrami — 961 pkt.

W towarzyskim wyścigu kobiet w 
klasie „H“ zwyciężyła Kossack (NRD) 
przed Dudzic (Polska).

PIERWSZE KONKURENCJE 
SPARTAKIADY WOJSKA POLSKIEGO

18 bm. rozpoczęły ste we Wrocławiu 
pierwsze konkurencje III Letniej Spar­
takiady Wojska Polskiego. Rozpoczęto 
turniej piłkarski i zawody strzeleckie.

Wrocław godnie przyjął ponad 1000 naj­
lepszych żołnierzy — sportowców wszyst­
kich okręgów wojskowych, wojsk lot­
niczych i marynarki wojennej. Na dwor­
cach, ulicach, stadionach i pływalniach 
powiewają flagi 1 transparenty.

W turnieju piłkarskim, który rozpo­
czął się 18 bm. bierze udział 6 drużyn. 
Kraków reprezentuje pierwszoligowy 
OWKS w swym najsilniejszym skła­
dzie, Bydgoszcz — drugoligowv OWKS, 
Warszawę — OWKS Lublin, Wrocław 
-z miejscowy OWKS, wojska lotnicze 
— rezerwy WKS Lotnik, a Marynarkę 
Wojenną — piłkarze WKS Flota. Roz­
grywki odbywać się będą co drugi 
dzień systemem każdy z każdym. 
Zawody strzeleckie obejmują strzela­

nie kulowe i do rzutków. Wśród uczest­
ników znajdują się mistrzowie i rekor­
dziści polscy z Matuszakiem. Gmitrowi- 
czem 1 Wasilewskim na czele.

19 bm. rozpoczyna się w hali ludowej 
• turniej bokserski o tytuły mistrzów 
Wojska Polskiego. Ogółem startuje 60 za- 
wottaUtów. Spotkania odbywać się będą

co drugi dzień, w dwóch seriach poran­
nej i wieczornej.

Wśród zgłoszeń widzimy wielu najlep­
szych pięściarzy kraju, mistrzów Euro­
py, mistrzów Polski i Wojska Polskiego.

W wadze muszej walczy m. in. mistrs 
Europy — Kukier. W koguciej startuję 
wielokrotny reprezentant Polski Woż­
niak. Oprócz niego wystąpią m. in. 
Greń. Osiecki. Piński.

W wadze piórkowej mistrz Europy 
Kruża będzie miał najgroźniejszych 
przeciwników w Izydorczyku i Nowa­
czyku.

Mocna jest obsada wagi lekkopół- 
średniej. Wystąpią tu: Ścigała, Pa­
sławski, Kaczmarek i J. Piński.

W wadze półśredniej walczą również 
i znani pięściarze jak KazimlercZak,
, Kempa, Stanikowskl, Blach.

W lekkopółśredniei najmocniejsze
I punkty to mistrz Polski — Leiss oraz
I Jaworski i Kucharski.

W wadze średniej ze znanych zawod­
ników walczą Czapliński i Dampe, a w 

■ półciężkiej — Windak, Łuczyński i Lit­
win.

Bardzo dobrze obsadzona jest waga 
ciężka, gdzie prócz mistrza Polski — 
Gośclańsklego walczyć będą: Wvlan- 
gowski, Kraj, Mańka, Wieczorek.

W pierwszych spotkaniach piłkarskich 
reprezentacja wojsk lotniczych zremiso- 

i wala z Marynarką Wojenną 1:1 (1:0) ą 
Bydgoszcz pokonała Warszawę 4:0 (1:0).

MISTRZOSTWA SZACHOWE KOBIET
Wyniki VII rundy indywidualnych sza. 

chowych mistrzostw Polski kobiet sa na­
stępujące: Hołuj wygrała z Lltmanowicz, 
Hermanowa z Obermillerową, Juszczyk z 
Bereznicką, Małolepsza zremisowała z 
Baourek, a Jurczyńska z Konarkowską. 

। Po VII rundzie na czele turnieju znai- 
! duje się nadal Hołuj — 5 pkt. miejsca od 
i ~ do 4 zajmują: Szpakowska, Adamczew- 
| ska i Małolepsza — wszystkie po 3,5 pkt.

OBOZ PRZYGOTOWAWCZY 
SIATKARZY PRZED MECZEM 

POLSKA — BUŁGARIA
We wrocławskim Ośrodku Szkolenia 

Sportowego rozpoczął się 3-tygodniowv 
obóz przygotowawczy reprezentacyjnej 

■grupy siatkarzy przed międzypaństwo- 
i wym spotkaniem Polska — ’ Bułgaria 
które odbędzie się w Warszawie 30 bm’

Na oboz przygotowawczy powołani zo­
stali następujący zawodnicy: Wleciał. 
Radomski, Szuppe, Poleszczuk, Szołomlc. 
ki, Zakrzewski, Łaszcz, Flont, Wolueh. 
Antczak i Pindelski. Nad przygotowa­
niem zawodników do zawodów spotkania 
czuwają trenerzy Kraua i Michniewski.
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Wszystkie podręczniki w księgarniach są ważne

Sprzedaż ich trwa od 1 sierpnia
a wiejska młodzież szkolna zaopatruje się w GS-ach

WAŻNIEJSZE TELEFONY: Strat Pa- 
tarna 44-44. Pogotowie PCK IW®. Tak­
sówki 36-55 1 informacja PKP 11-r?. 
Informacja pocztowa 82 i 03. Zamiejsco­
we H. Komenda MO 25-16. IKP 19-07. 
S3-41 i 33-42.

Na jezdni... bezpiecznie
bo— Uważaj, 

złamiesz nogę.
— Nie chodź tę­

dy, nie widzisz 
dziur w chodniku?

— Zejdź lepiej 
na jezdnię, to bez­
pieczniej.

Tego rodzaju 
rozmówki można 
budynkami na ul. 
w ostatnich dniach

podsłuchać przed 
Kwiatowej, gdzie 
przeprowadzono prace ziemne. Po­
dobnych dziur jest więcej w innych 
punktach naszego miasta.

Okazałe dziury w chodnikach, o 
których nie pamiętają wydziały dro­
gowe MRN, każdy z przechodniów 
musi z „szacunkiem" omijać. Gorzej, 
gdy ktoś przechodzi tamtędy w 
cy. Taki delikwent nie znający 
łapki w najlepszym wypadku — 
tyka się.

Pozostaje więc tylko zaapelować 
do Wydziału Drogowego MRN o za­
interesowanie się tymi sprawami.

(w)
Jeszcze jeden

no- 
ptt- 
po-

rzetelny postępek

Czytelnik nasze­
go pisma podaje 
nam fakt godny 
pochwały i naśla­
downictwa.

12 bm. ob. H. K. 
i kupując gazety w 

kiosku nr 59 przy 
ul. Generalissimu­
sa Stalina, prowa­

dzonym przez ob. Henryka Jurka, 
pozostawił przez zapomnienie cenny 
portfel skórzany z gotówką i doku­
mentami. Stratę zauważył dopiero po 
paru godzinach. Jakże mile był zdzi­
wiony ob. H. K., gdy przybywszy do 
kiosku, nie tylko otrzymał portfel 
z nienaruszoną gotówką, lecz jeszcze 
usłyszał słowa: „Po zamknięciu kio­
sku chciałem poszukać pana, by 
zwrócić mu zgubę".

A że uczciwość jest zawsze nagra­
dzana —• więc przynajmniej opubli­
kowaniem w IKP całego wypadku 
nagrodzić pragniemy ob. Jurka za 
jego rzetelny postępek.

Kto nie zwalcza stonki- 
ten szkodzi sobie, gromadzie 
i gospodarce narodowej

Istniała do niedawna opinia o księgarniach, że w miesiącach letnich 
popadają w martwotę, a ożywiają się dopiero we wrześniu, gdy mło­
dzież po otrzymaniu złoceń od nauczycieli 
nikami.

Dziś wiele się na tym odcinku zmieniło, 
strybucje już od maja przygotowywały się
szkolnego, by móc z dniem 1 sierpnia rozpocząć sprzedaż podręczników.

zaczyna gonitwę za podręcz-

Instytucje wydawnicze i dy- 
do inauguracji nowego roku

By ułatwić nabywanie podręczni­
ków młodzieży wiejskiej, przekaza­
no ich rozprowadzenie na wsi — po 
raz pierwszy — placówkom Gmin­
nych Spółdzielni. Odpadnie więc 
kłopotliwy dla uczniów i nauczyciel­
stwa dojazd po zakup podręczników 
do oddalonego nieraz o kilkanaście 
kilometrów miasta. Wystarczy zło­
żyć zamówienie indywidualnie lub 
zbiorowo do GS, by otrzymać odpo­
wiednie podręczniki. Każdy punkt 
sprzedaży otrzymał tyle podręczni­
ków, ile młodzieży szkolnej znajdu­
je się na terenie jego działania. Dla­
tego też ważne jest, by szkoła wy­
tłumaczyła młodzieży wiejskiej i ro­
dzicom, że nie potrzebuje dojeżdżać 
po książki do miast, w Spółdzielni 
Gminnej otrzymają bowiem podręcz­
niki tej samej jakości.

W sprzedaży nie ma podręczników 
niezatwierdzonych do użytku przez 
władze szkolne. Księgarnie rozpro­
wadzają tylko te, które w całej peł­
ni odpowiadają programom szkol­
nym.

Istnieje jeszcze wśród młodzieży i 
rodziców przekonanie, że podręczni­
ki zaopatrzone wcześniejszą datą 
wydania są nieważne. Jest to oczy­
wiście przekonanie błędne. Jeśli 
podręczniki takie są w sprzedaży, 
znaczy to, że różnic w treści między 
nimi nie ma. W nielicznych tylko 
wypadkach istnieją drobne zmiany 
natury technicznej (np. zmieniona 
okładka, inna numeracja stron), któ­
re rzecz jasna, nie mają
znaczenia metodycznego dla nauczy­
ciela, ani nie wpływają na Dostępy 
ucznia. Tak np. czytanka na II klasę 
Aleksandrzaka „Na szerokiej dro­
dze" ukazała się w wydaniach z lat 
1950, 51 i 52. Wszystkie one są wa­
żne. Poszczególne szkoły otrzymają 
katalogi podręczników szkolnych i 
wzory zamówień, zawierające spisy 
ważnych podręczników. Do szkół 
więc należy zwrócić się po informa­
cje.

Od właściwego stanowiska nau­
czycielstwa i rodziców zależy spra-, 
wność i powodzenie akcji rozprowa-i radni Kaczmarczyk, dr. Piechocki i 
dzenia podręczników szkolnych oraz . i
pełne wykorzystanie zasobów maga- Lisowska, Kowalewska i Przyby- 
zynowych tych podręczników, któ- łowski. Obok sprawy przyspieszenia

rych nowe wydanie z r. bież, jest 
tylko uzupełnieniem istniejącego za­
pasu, wydrukowanym dla pełnego 
zaspokojenia potrzeb uczącej się 
młodzieży.

I jeszcze kilka uwag o terminach 
zaopatrzenia. Sprzedaż podręczni­
ków w księgarniach i GS-ach już 
trwa. Wiemy jednak, że właściwe 
nasilenie akcji nastąpi dopiero w 
pierwszych dniach września. By za­
pewnić kupującym sprawną obsłu­
gę w dniach wzmożonego ruchu, zo­
staną uruchomione stoiska sprzedaży 
ulicznej i kiermasze, gdzie oprócz 
podręczników, nabywać będzie mo­
żna przybory szkolne, materiały po­
mocnicze, a nawet odzież dziecięcą.

Sprawy szkolnictwa
tematem obrad na VII sesji MRN

Zobowiązan a członków
Zw. Br. Sp.
3dzieżowo-W?ókieiini«?sh

Podpisanie rozejmu w Korei sze­
rokim echem odbiło się wśród spo­
łeczeństwa polskiego.

We wszystkich zakładach pracy, 
fabrykach, instytucjach, urzędach 
odbywały się z tej okazji akademie i 
masówki.

Na podobnej masówce zgromadzili 
się członkowie Związku 
go Spółdzielni Odzieżowo-Włókien­
niczych w Bydgoszczy. Po obszer­
nym referacie i rzeczowej dyskusji 
zgromadzeni uchwalili rezolucję, w 
której pozdrawiają bohaterski na­
ród koreański i zobowiązują się le­
pszą, wydajniejszą, bezbrakową pra­
cą przyczynić się do pełnej realiza­
cji uchwały naszego rządu o udzie­
leniu pomocy odbudowującej się 
Koreańskiej Republice Ludowo-De­
mokratycznej.

Branżowe-

żadnego

Ośrodkiem obrad pierwszego dnia 
VII sesji Miejskiej Rady Narodowej, 
której przewodniczył ob. Witold 
Twardowski, była działalność Wy­
działu Oświaty i stan szkolnictwa 
na terenie Bydgoszczy. Sprawozda­
nie za rok 1952-53 członka Prezy­
dium MRN oraz kierownika Wydzia­
łu Oświaty Majdzińskiego objęło 
zarówno wszystkie sprawy organi­
zacyjne i wychowawcze szkolnictwa 
podstawowego i szkół dla pracują­
cych jak i przedszkola, opiekę nad 
dzieckiem i wychowanie pozaszkol­
ne. Referent stwierdził szereg po­
ważnych osiągnięć, w szczególności 
w wynikach nauczania (znaczne 
zmniejszenie się liczby niepromowa- 
nych), w dziedzinie współpracy szko­
ły z komitetami rodzicielskimi, a 
zwłaszcza także w pogłębieniu ideo­
logicznym pracy wychowawczej wie­
lu nauczycieli. Praktycznie żadne 
dziecko w naszym mieście nie znaj­
duje się poza szkełą, a frekwencja 
nie budzi poważniejszych zastrzeżeń. 
Natomiast władze szkolne stoją wo­
bec trudności lokalowych z uwagi 
na zwiększony napływ dzieci z rocz­
ników powojennych. Troską Wydzia­
łu Oświaty jest również fakt pozo­
stawania poza zasięgiem szkół dla 
pracujących dużej liczby kandyda­
tów z winy braku zrozumienia dla 
tego zagadnienia przez kierowników 
niektórych zakładów pracy oraz z 
powodu niedostatecznej akcji propa­
gandowej przez Związki Zawodowe 
1 organizacje maśicwe. '

Po koreferacie rad. Ksyckiego z 
ramienia Komisji Ośw aty rozwinęła 
się dyskusja, w której udiał wzięli 

:i_„-------------j.. i
Twardowski, a spoś-ód gości ob. ob.

budowy nowych szkół i powiększe­
nie szeregów uczniowskich w szko­
łach dla pracujących w dyskusji 
znalazła m. in. wyraz troska o przed­
szkola i żłobki w osiedlach robotni­
czych. Po wyjaśnieniach członka 
Prezydium MRN Majdzińskiego wy­
brano celem sformułowania uchwa­
ły komisję, w skład której weszli 
radni Ksycki, Piechocki, Doman i 
Majdziński. Obrady dowiodły, że 
sprawy szkoły są bliskie członkom 
MRN i społeczeństwu bydgoskiemu.

Jctpe.

W województwie b^eskini 
ponad 6000 słuchaczy 
zdało już egzaminy

Wojewódzki . Oddział Wszechnicy 
Radiowej w Bydgoszczy ma szereg 
poważnych osiągnięć. W chwili obe­
cnej na 15.052 słuchaczy Wszechnicy 
egzaminy zdało już ponad 6 tys., 
podczas gdy w roku ub. liczba przy­
stępujących do egzaminów wynosiła 
zaledwie 390 osób.

I® KOMUNIKATY 5|
Uwaga Zrzeszeni Emeryci Pańsw. 

Wojsk. Wdowy i Sieroty! W dniu 23 sier­
pnia 53 r. o godz. 16 w Domu Kultury 1 
Sztuki A. 1 Maja 20 odbędzie sie 
ni? członków Koła.

Wstęp za okazaniem 
kuwskiet.

Rodzice! Pamiętajcie o akcji

Dużo dzieci wróciło już z kolonii 
letnich do miasta, 
prowadzi się teraz akcję 
mieście", w zakres której wchodzą 
wycieczki, imprezy i festyny.

Szczególnie ważne jest objęcie tą 
akcją dzieci matek pracujących, po-

Dla tych dzieci 
„lato w

Piszą dzieci z Lachowa:
DROGA REDAKCJO IKP!

My dzieci przebywające na kolonii zorganizowanej przez Centralę 
Spółdzielni Inwalidów Oddział Wojewódzki w Bydgoszczy pragniemy 
podzielić się wrażeniami z pobytu na kolonii letniej w Luęhowie pow. 
Wyrzysk.

Okolica, w której zamieszkujemy, jest bardzo piękna. W pobliżu znaj­
duje się duże jezioro i lasek. Mieszkamy w małych domkach zbudowa­
nych w stylu góralskim. Wszystkie one są zelektryfikowane oraz zradio- 
fonizowane. Posiadamy bogato zaopatrzoną bibliotekę, która daje nam 
możność pogłębiania wiedzy. Na naszej kolonii jest pięknie urządzona 
świetlica. Każdy dzień mija według ściśle opracowanego planu. Chętnie 
słuchamy pogadanek politycznych, naukowych, higienicznych. Pamię­
tamy także o sojuszu robotniczo-chłopskim. Braliśmy udział w szukaniu 
stonki ziemniaczanej w PGR Liszkowo.

Kolonia nasza prowadzona jest systemem harcerskim. Umiemy ład­
nie salutować, znamy stopnie harcerskie. Nasze zastępy noszą imiona 
Gen. Karola Świerczewskiego, Janka Krasickiego, Aleksandra Puszkina 
i Bolesława Bieruta. Do tego ostatniego należą nasi najmłodsi koledzy. 
Starają się oni być godni imienia swego Wielkiego Przyjaciela.

Kierownictwo kolonii, przedstawiciele Partii i wychowawcy troskli­
wie opiekują się nami. Urządzamy także wycieczki. Niedawno zwiedzi­
liśmy ntłyn wodny w Łobżenicy. Sympatyczny kierownik młyna wyczer­
pująco objaśniał nam budowę tej wielkiej machiny. Szybko, wesoło, bez­
trosko mija czas spędzony na kolonii. Piosenka, uśmiech to nasz co­
dzienny gość. Te wszystkie dobrodziejstwa zaiodzięczamy naszej Partii, 
naszemu narodowi, który pod przewodnictwem Wielkiego Budowniczego 
Polski Ludowej Bolesława Bieruta tworzy nowe, lepsze życie.

Kończąc nasz list pozdrawiamy kochaną Redakcję IKP, kochanych 
rodziców, czytelników oraz wszystkie dzieci województwa bydgoskiego.

Uczestnicy II turnusu kolonii w Luchowie

zbawionych codziennej opieki rodzi­
ców. Akcję tę prowadzi Wydział O- 
światy, Włączyć się do niej powinny 
jednak wszystkie zakłady pracy, ko­
rzystając z pomocy placówek Wy­
działu Oświaty — Domu Harcerza 
i Ogródka Jordanowskiego oraz z 
instruktorów, wychowawców i tere­
nów dla imprez miejscowych jak też 
sprzętu spdfrtowego.

Dzieci objęte akcją uczestniczą w 
wycieczkach po mieście, wyciecz­
kach krajoznawczo-przyrodniczych, 
społeczno-użytecznych, w wyciecz­
kach do PGR-ów, zaznajamiają się 
z pracą spółdzielni produkcyjnych, 
zwiedzają duże zakłady pracy, zapo­
znają się z procesami produkcji. Wy­
cieczki odbywają się pieszo, tramwa­
jami, autobusami, statkami rzeczny­
mi.

Dzieci czekają również pożyteczne 
i przyjemne imprezy, zabawy dzie­
cięce i festyny. Akcją „Lato w mie­
ście" spełni postawione przed nią 
zadanie jeśli znajdzie właściwy od­
dźwięk W całym społeczeństwie byd­
goskim. Dlatego też wszyscy rodzice, 
których dzieci nigdzie nie wyjecha­
ły na czas wakacji lub wróciły już z 
kolonii letnich, winni się nią zain­
teresować.

ROLNIKUI -rsLen wysuszony, posortowany 
lie związany zapew­

ni Ci lepszą cenę.

Ostatnie przedstawienia 
komedii Goldoniego

Jak ale dowiadujemy na scenie bvdxo- 
sklej Teatrów Ziemi Pomorskiej dobiega­
ją w teł chwili końca przedstawienia ko­
medii Goldrnleco nt Awantury w Chio- 
ggi" wyreżyserowanej przez Jerzego 
Waldena. Ostatnie sr ■■k*-"’’"1,. odbędą e(e 
w sobotę 22 pm., w niedzielę 23 bm. oraz 
w ooniedzlalek 24 bm zawsze o godz. 
19.30.

Nastenna premiera będzie komedia A. 
Krylowa ot. ..Magazyn mód", która uj­
rzymy we wtorek 25 bm Magazyn mód" 
reżyseruje Adam Grzymala-Siedlecki. a 
dekoracje i. kostiumy projektował Anto­
ni Muszyński,

Podhalańskie pieczarki
dla wczasowiczów

Staraniem pracowników Ogrodniczych 
Zakładów Handlowych w Nowym Targu 
powstało ostatnio gospodarstwo hodowli 
pieczarek. Pierwsze prace dały bardzo 
dobre wyniki. Gospodarstwo nastawione 
jest obecnie na zaopatrywanie zakładów 
leczniczych w Zakopanem, Rabce i 
Szczawnicy, jak również domów wypo­
czynkowych FWP i ,,Orbisu“. ___ ___ ...___  ____ „ ..._____ _

W przyszłości powierzchnia przeznaczo- f zdążył zapisać się niech uczyni to zaraz 
na na hodowlę pieczarek ma być powię- ooorzez swoia organ ..'acte. czy instytucie 
kszona do 1500 m kwadr., dzięki czemu, lub zgioai sie bezpośrednio do Wydziału 
zasięg zaopatrywania i ' ' 
większe miasta w kraju.

19 i 20 
morskim 
nacje na 
oolski Konkurs

zebra-

legitymacji człon-

sierpnia br. 
Domu Sztuki 
szczeblu miejskim na 

Rec*. sterów

o godz. 
odbędą

14 w Pa­
sie elimi- 
I Ogólno-

Kłn nie

dzięki czemu lub z.ełosl sie bezpośrednio do Wydziału 
obejmie, również | Kultury Prezydium MRN ul. Jana Ka- 

i. ' zim i er za 5.

Młode kadry lotnictwa sportowego
oddane naszej Ludowej Ojczyźnie

Dzień 23 sierpnia przeszedł do hi-1 wzorowo pracują młodzi modelarze 
n>->ł trri-n t Sierko i Wąsikowski, uczniowie

szkoły zawodowej w Bydgoszczy.
Młodzież doskonale zda je 

sprawę, że szkolenie w Lidze 
jaciól Żołnierza na odcinku 
czym umożliwi jej wstęp do 
oficerskich, a wychowana w d’ chu 
umiłowania Ojczyzny przyczynia się 
przez szkolenie do wzmacnianiu sil 
obronnych Ludowej Ojczyzny.

storii jako Święto Lotnictwa Polskie­
go. W dniu tym odbył się pierwszy 
bojowy lot Odrodzonego Ludowego 
Lotnictwa, które dzięki troski wej o- 
piece Partii i Rządu Polskie R <c~y- 

। pospolitej Ludowej stoi dziś niezło- 
I mnie na straży granic, jest jednym z 
ogniw frontu walki o pokój.

W roku bieżącym Święto Lotnictwu 
obchodzić będziemy pod hasłem: 
„Wychowujemy młode kadry lotni­
ctwa sportowego w duchu miłości i 
oddania naszej Ludowej Ojczyźnie". 
Duży wkład w wychowanie młodych 
kadr lotnictwa dała Liga Przyjaciół 
Żołnierza poprzez prowadzone kur­
sy. W szeregu istniejących modelar­
ni kształci się młodzież, zdobywając 
równocześnie praktykę przy budowie 
różnego rodzaju modeli latających. W 
kolach Ligi, przy zakłada h pracy i 
szkołach, przeprowadzane są wstępne 
kursy wiadomości letniczych, dające 
uprawnienia do wstępowania na kur­
sy szybowcowe i silnikowe.

Szeroko rozwinięte jest spadochro­
niarstwo i inne dyscypliny lotnicze.

Z zapałem garnie się młodzież do 
szkolenia w modelarsttcie. We Wło­
cławku przez cały dzień wre praca 
przy warsztatach, młodzież nie zra­
ża się brakiem pomieszczeń i urzą­
dzeń, umie sama poradzić w trud­
nych sytuacjach. Dobrze pracuje ak­
tyw modelarni LPZ w Bydgoszczy 
Pod okiem instruktora ŻMP-owca 
kol. II. Bona skonstruowano proto­
typy wielu modeli, które na zawo­
dach wojewódzkich zostały wyróż­
nione za zdobycie pierwszych miejsc. 
Dobrze przygotowują się do zajęć i

sobie 
Przy- 
loini- 
szkół

60 nagród
czeka na dzieci

Wczoraj w godzinach południowych 
dwójka maleńkich bydgoszczan Basia Je- 
sionowska i Andrzejek Jaworski roz­
strzygnęli Wielką Loterię Zabawek zor­
ganizowaną w Bydgoszczy przez MHD.

Sześć pięknych wartościowych nagród 
w postaci szachów turniejowych wózka 
— autka z misiem, „Małego Majstra", 
składanego krzesła dziecięcego, osiołka 
na kółkach i wózka drabiniastego, Basia 
z Andrzejkiem wylosowali dla następu- 
jących numerów paragonów konkurso­
wych

0091290, 013963, 013995, 0091451, 0091193. 
013929.
Następne 54 wygrane padły na numery: 
013612, ................... . .................------------------
092309, 
0091333* 
013712, 
092310. 
9091136, 
013674, 
092094, 
013909, 
092101, 
0091214, 
Wylosowane nagrody 

za okazaniem paragonu 
sklepie zabawkarskim 
Dworcowej 17. Tam też 
bliższych informacji.

013837, 
013895, 
0091294, 
092159, 
0091445, 
0091374', 

0091039,
r013781, 
013862.
092375,
092068,

092134.
013998, 
013782, 
013688, 
092307, 
0091429,

092145,
013910,

0091385, 
092182, I
013654,

013918.
009165,
092415,
092032,
013854,

, 092351,
013881,
013969,
013947,

0091092, 
0091433.

można odbierać 
konkursowego w
MHD przy ul. 

można zasięgnąć

013631, 
013849, 

0133858.
092237, 
092243, 
092466, 

0091395,
092073, 
092353, 

0091237,

^LTEATR
ZIEMI POMORSKIEJ
Środa: Awantury w 

Chioggl (19.30).
Czwartek: Awantury w 

Chioggj (19.30).

WYSTAWY
Muzeum im Wvczółkuw 

jkiego: Wystawa ouśmlei 
rna dzieł Piotra Trleblera

Zbiory stał*- (codzien­
nie w aodz od 10 do 16 
w środv od 12 do 19 w 
niedziele od 10 do 141 W 
nnJ oośwtateczne nieezvn 
ne

Biblioteka Miejska:
Pracownia Naukowa 

codziennie nd godz 10 do 
godz 20

Wypożyczalnia Główna 
od godz. 13—19 we śro­
dę od godz. 11 do g. 15.

Biblioteka Lekarska 
od godz. 15 do godz. 19. 
we środę od 12 do godz. 15 

W dni świąteczne Bi­
blioteka nieczynna

Wystawa — tviko dla 
wycieczek on uorzednirn. 
zgłoszeniu.

Centralne Biuro Wv 
staw Artystycznych — Po­
morski Dom Sztuki - Ai 
1 Maja 20.

CM? KINA
Pomorzanin: Zagubione J 

melodie (15.45. :a : 20.15) 1 
Orzeł: Najpiękniejsza

(16.45 i 19.00)
Wolność: Orzeł Kauka­

zu II s. (16. 18 i 20)
Gryf: Fanfan Tulipan 

(16.45 i 19)
Bałtyk: Konstanty Za- 

słonow (17 i 19).
Mir: Zagubione melodie 

(19).

Rozmaitości: Program 
składany (18—23)

Bagatela: Najpiękniej­
sza (20.15).

© DYŻURY
Dyżur nocny w godz. 

od 21 do 8:
Aoteka Społeczna nr 18. 

Dworcowa 42. tel. 24-66.
Apteka Społeczna nr 39. 

Al 1 Maja 5. tel 23-46
Dyżur lekarzy weferyna 

rvinvch od 17 do ’■ b>n : 
lek. wet. Melwiński. Sw. 
Trójcy 3, tel. 11-16.

RADIO
■Środa. 19 sierpnia

16.00 Opowiadanie Jana 
Ho.tki ot. ..Ich pierwszy 
sukces". 16.20 Bydgoski 
dziennik radiowy. 16.35 U- 
lubione utwory.
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„Szybko i kolektywnie6
7 an Kłódka — referent Gmin- 

nej Rady Narodowej w By- 
kowiskach Wielkich, znalazł w prze­
kazanej mu poczcie list, na którym 
przewodniczący zaznaczył swym du­
żym i aż nadto wyraźnym pismem: 
— „bezzwłocznie się tym zająć i 
przedyskutować na kolektywie". To 
też Jan-Klódka — referent Gminnej 
Rady Narodoioej w Rykowiskach 
Wielkich, odłożył na bok wszystkie 
inne rewelacje porannej poczty i 
zabrał się do czytania dość niepo­
zornej kartki zeszytowego papieru. 
Na kartce tej — jak się z podpisu 
dowiedział — dobrze mu znana Jó­
zefa Fronczakowa — . wdowa na 
dwóch hektarach, zanosiła do gmi­
ny swój żal z powodu nie stosowa­
nia się do dekretu o pomocy są­
siedzkiej kułaka Dęba. Kulak Da.b 
Właśnie w najgorętszym czasie po­
żniwnym rozebrał komplet omłoto- 
wy i powiada, że mu się zepsuł.

— Co ja teraz zrobię z moim ży­
tem i pszenicą? — pisała Froncza­
kowa.

Jan Kłódka po przeczytaniu tego 
listu zamyślił się na dłuższy okres 
czasu. Potem, gdy stwierdził, że do­
pisek przewodniczącego — „bez­
zwłocznie się tym zająć i przedysku­

tować na kolektywie'"... nie jest 
przywidzeniem, postanowił działać 
Toteż nie upłynęło nawet czterna­
ście dni, gdy jednej soboty zebrał 
się w Prezydium Gminnej Rady 
Narodowej kolektyw w składzie:
Jan Kłódka — referent Gminnej 
Rady Narodowej w Bykowiskach 
Wielkich jako przewodniczący oraz 
Wojciech Cybuch, Walenty Szałas i 
Stefan Rozwadowski — jako człon­
kowie. Na wstępie zebrania wspom­
niani członkowie wyrazili swoje 
zdziwienie z wielkiej ilości spraw, 
napływających do Prezydium, gdyż 
już po raz drugi w tym roku wzy­
wani są na tego rodzaju posiedze­
nie, a tymczasem Jan Kłódka zapo­
znał wszystkich z treścią zażalenia 
Fronczakowej. I byłoby wszystko 
poszło jeszcze lepiej, gdyby nie ta 
okoliczność, że wszyscy znali Fron- 
czakową — wdowę na dwóch hek­
tarach. Stąd też Rozwadowski roz­
począł: — „Patrzcie, patrzcie. Taka 
Fronczakowa i też już pisać zaczy­
na. A dwa lata temu trzeba ją było 
prawie że na taczkach ściągać na 
kurs analfabetów".

— Tak — dodał Cybuch — z tym 
pisaniem to zawsze taka sprawa, że

O turnieju — po turnieju
Echa międzynarodowego spotkania hokeistów NRD, Austrii i Polski

Oficjalne zakończenie pdęknej imprezy 
jaką był turniej hokeja na trawie z u- 
działem drużyn zagranicznych, nastąpiło 
w niedzielę w godzinach wieczornych 
przy wspólnej kolacji w hotelu „ Po Io­
nia* * w Toruniu. Uczestnicy turnieju oraz 
zaproszeni goście dokonali podsumowa­
nia międzynarodowej impiezy, która 
przyczyniła się do połębienia przyjaźni 
i lepszego zrozumienia celów walki jaką 
toczą postępowi sportowcy całego świata 
w walce o pokój.

W imieniu organizatorów do zebranych 
przemówił Przewodn. Sekcji Hokeja na 
Trawie GKKF ob. Janicki dziękując za­
wodnikom — za wspaniałą i szlachetną 
walkę na boiskach Torunia i Gniezna, a 
kierownictwu ekip zagranicz-nych — za 
nawiązanie dalszych kontaktów pomię­
dzy sportowcami, którzy przez imprezy 
sportowe pogłębią stosunki wzajemnej 
serdecznej przyjaźni. Następnie wręczył 
on kierownictwu i trenerom poszcze­
gólnych ekip zagranicznych upominki.

Z ramienia Komitetu Kultury Fizycz­
nej Niemieckiej Republiki Demokratycz­
nej przemawiał przewodn. Pawelke, któ­
ry mówił o olbrzymiej roli sportu w 
dziele zbliżenia młodzieży i zawiązania 
między ndą trwałych i przyjaznych sto­
sunków. Upominki wręczone kapitanom 
poszczególnych drużyn przez kierowmi- 
xa ekipy NRD, będą zawsze niezapom­
nianym wspomnieniem miłej atmosfery 
przyjaźni i braterstwa, jaka panowała 
wśród uczestników turnieju.

W imieniu sportowców Austrii mówił 
kierownik ekipy Renner, który wręeza- 

PIERWSZY DZIEŃ
MIĘDZYNARODOWYCH REGAT 

ŻEGLARSKICH
17 bm. na jeziorze Krzywym w Ol­

sztynie rozpoczęły się pierwsze konku­
rencje międzynarodowych regat żeglar­
skich z udziałem zawodników NRD, Wę­
gier i Polski.

Ze względu na niesprzyjające warun­
ki atmosferyczne w pierwszym dniu re­
gat rozegrano dwie konkurencje. W kla­
cie ,,O“ Finn zwycięstwo odniósł mistrz 
NRD — Vogler. Drugie miejsce zajął Bi- 
derman (Polska), trzecie — Szlosser (Pol­
ska).

W klasie „H“ w konkurencji kobiet 
Zwycięstwo odniosła Kossack (NRD) 
przed Dudzic (Polska) i Graetz (NRD).
MISTRZOSTWA SZACHOWE POLSKI 

KOBIET
W dalszym ciągu odbywających się we 

Wrzeszczu indywidualnych mistrzostw 
szachowych Polski kobiet rozegrano V 
rundę, w której Szpakowska wygrała z 
Dłuską. Holuj z Juszczyk, Obermiller z 
Małolepsza, Jurczyńska z Litmanowicz, a 
partia Baburek — Konarkowska zakoń­
czyła się remisem.

Zakończono również przerwane partie 
z poprzednich rund, w których Konar­
kowska pokonała Juszczyk, a przegrała 
z Litmanowicz, Adamczewska zwycięży­
ła Hermanową, Juszczyk zremisowała z 
Jurczyńską i przegrała z Małolepsza.

Rozpoczęto również VI rundę spotkań, 
w której Małolepsza wygrała z Litmano­
wicz. Pozosta’e partie zostały odłożone.

W turnieju prowadzi nada] Hołuj — 
4 pkt. przed Szpakowska — 3 pkt., Lit- 
manowicz — 3 pkt. i Małolepszą — 3 

j jąc upominki poszczególnym ekipom 
' wspomniał o idei przyjaźni i pokoju, któ- I 
ra przyświecała imprezie przeprowadzo- i 
nej na terenie Polski.

W czasie wieczoru pożegnalnego nasz 
korespondent przeprowadził rozmowy z | 
kierownictwem ekip zagranicznych i czo- ; 
łowymi ich trenerami na temat turnieju 
i poziomu poszczególnych drużyn uczest- I 

। niczących w rozgrywkach. Generalny [ 
sekretarz Sekcji Hokeja na Trawie i mię- / 
dzynarodowy sędzia Weidenbach z NRD j 
sklasyfikował zawodników uczestniczą- i 
cych w turnieju następująco: za najlep- । 
szego bramkarza uważa on Adlera z „Ak- I 
tivist“ jako najrówniejszego ze wszyst- I 
kich. Matz z „Austrii** obok doskona­
łych zagrań miał i słabsze momenty. Z I 
bramkarzy polskich chwali on bardzo 
Tulidzińakiego, który m;mo, że stał na 
straconej placówce w meczu ze Spój­
nią, bronił z poświęceniem. Jako wielki! 
talent, któ.emu przepowiada wielką przy-! 
szłość uznał on młodego bramkarza Stali ' 
Górnego, który był bohaterem spotkania 
w Gnieźnie z „Austrią**.

Z obrońców na wyróżnienie zasługują 
Pawlicki (Stal), Kessler („Aktivist**) i 
Holzapfel („Austria**). W pomocy bardzo 
podobał się Maciaszczyk, Schala („As- ' 
stria**) i młody blondynek Lessig z „Ak- 
bhrist**.

Wśród napastników, którzy wykazali 
duże wyszkolenie techniczne na pierw­
szym miejscu należy postawić Pencankę l 
Josefa z „Austrii*, który poza techniką, . 
zademonstrował kondycję i szybkość w । 
akcjach. Dobrym był Weinhold z „Ak-1 
tivist**, który doznał jednak kontuzji na 
meczu w Gnieźnie.
Z napastników polskich Weidenbach wy­
różnia Flinika Alfonsa.

Doskonały sędzia mówi, że turniej stał 
na dobrym poziomie klasy europejskiej, ' 
obfitował on w wiele wrażeń i emocji 
aportowych, a dla fachowców był piat-i 
formą wymiany doświadczeń. (Man) I

pełno kłopotów i gadania po próż­
nicy".

Dotychczas milczący Szałas uwa­
żał za stosowne wtrącić się w tej 
właśnie chwili, a że miał pamięć 
tak dobrą, iż z niej był znany w 
całej gminie — zaczął więc w ten 
sposób:

— „Pisanie jeszcze nikomu nie 
wyszło na zdrowie. Weźmy chociaż 
ten wypadek, który spotkał przed 
wojną brata Blass-Puszćzalskiego. 
Wiecie, że Blass-Puszczalski miał 
sąsiednią gromadę. W 1934 roku 
przyjechał do niego brat Norbert. 
Wiele tam o nim opowiadali. Nawet 
w gazecie pisali, że pisze na temat 
tej Apokalipsy. No i co? — Wytrzy­
mał niecałe dwa lata i odwieźli go 
do Swiecia, do szpitala".

— Ale to był brat Blass-Puszczal- 
skiego — wtrącił Rozwadowski.

W atmosferze takiej kolektywnej 
dyskusji referent Jan Kłódka czuł 
się coraz lepiej. Dyskusja bowiem, 
w miarę jak się rozwijała, odpowia­
dała coraz bardziej linii prostego ro­
zumowania Jana Kłódki. Toteż gdy 
członek komisji Walenty Szałas — 
zakończył swoje opowiadanie o bra­
cie Blass-Puszczalskiego, Jan Kłód­
ka nie miał już żadnych wątpliwo­
ści. Podsumowując więc dyskusję po­
wiedział: — Sprawa jest zupełnie 
jasna. Na tym kończymy nasze po­
siedzenie".

Z prawdziwym zadowoleniem my- 
ślał Jan Kłódka — referent Prezy­
dium Gminnej Rady Narodowej w 
Bykowiskach Wielkich, o załatwio­
nej sprawie. Szybko i kolektywnie!

ROBERT MALEC

NOWY (11) NUMER
„Tygodnika Demokratycznego"

W nr 11 „Tygodnika Demokratycznego** 
artykuł wstępny analizuje na tle rozej- 
mu w Korei źródła sukcesów obozu po­
koju, któremu przewodzi Związek Ra­
dziecki. Zarówno ten artykuł, jak i St. 
Makowskiego „Problem niemiecki powi­
nien i może być być rozwiązany** oraz 
wyczerpujące przeglądy wydarzeń za­
granicznych i krajowych pióra M. Ma­
dejskiego i J. Walkowskiego wszech­
stronnie informują czytelnika o węzło­
wych zagadnieniach politycznych w 
chwili obecnej. Dalsze pozycje z działu 
politycznego to artykuły: „Braterska po- 
moc“, „Lud Francji wałczy** i „Hasło 
pokoju i przyjaźni jednoczy młodzież 
całego świata**. Barwnie napisany repor­
taż Krystyny Dembińskiej „Notatki z po­
dróży do Chin“ — obok wielu szczegó­
łów o charakterze egzotycznym — zawie­
ra cenne dane o życiu gospodarczym i 
kulturalnym wielkiego narodu, który do­
konuje dzieła przebudowy.

Spraw związanych z odbudową naszej 
stolicy dotyczą artykuły Wiesława Wer- 
nica („Dlatego**) i Z. Czartkowskiej Je­
żewskiej („W kuźni piękna Mariana O- 
gorzei**) oraz Danuty Superskiej („Rze­
miosło warszawskie z kunsztu słynie**). 
Wśród prac w dziale „Z zagadnień rze- 
miosła“ na czoło wybijają się: W. Iwasz­
kiewicza „Planowanie wartości usług**, 
artykuł A. Perkowskiego o wyzyskaniu 
złomu i reportaż M. Krystyna o rze­
miośle ortopedycznym. Cenne przyczyn­
ki w sprawie pracy kulturalno-oświato­
wej wśród rzemieślników znajdujemy w 
artykułach K. Giecewicza i Zdzisława 
Antosa. Poza tym w omawianym nume­
rze pisma znajdujemy m. in. felietony z 
życia kulturalnego kraju i dział „Nauka 
i życie** oraz rozmowę z czytelnikami.

Jotpe

PRZĘDZĘ wełnianą chłopską
białą praną kupi

w każdej ilości po cenach wolnorynkowych 
Przędzalnia CPLiA Bydgoszcz, 1 Ma'a 67 

telefon 1352

FRAK NA średni wzrost.. 
dwa spodki sorzedam. O- 
fertv „Prasa" Bvdgoszcz. 
Dworcowa 16 pod ..1562". I 

 (1562
JAWĘ 250 sprzedam.
Wałcz. Chłodna 7. (1682

PRACA

STARSZA kobieta do pro­
wadzenia gosoodarstwa i 
wiejskiego 1 osobie natych, 
miast potrzebna. Ofertv i 
..Prasa" Bvdgoszcz. Dwór- ] 
cowa 16 „1707". (1707)

WYKWALIFIKOWANĄ 
maszynistkę i wykończar- 
ke kuśnierska zatrudni 
pracownia Futer Feliks Ja 
worski Bydgoszcz. Śnia­
deckich 42. (1706
POMOC domowa starsza 
od 1 października potrzeb­
na. Janczała Weronika — 
dentystka Sepólno-Kraiń- 
skie. Brednia 3. (1691
SPAWACZ elektro.auto- 
gen. i ślusarz jx>trzebnv 
od zaraz. Bydgoszcz. 3-go 
Września 9. (1690

LOKALE

POSZUKUJĘ 2 pokoie z 
kuchnia lub jeden więk­
szy. Ofertv ..Prasa Byd­
goszcz Dworcowa 16 ..1704" 
 (1704 
MIESZKANIE 2 ookolowe 
z kuchnia, śródmieście 
Szczecina zamienię na ta­
kież w Bydgoszczy. Wia­
domość: Brukwicki Kazi­
mierz Bydgoszcz. Nakiel- 
ska 109-4. (1701
POKOj umeblowany od­
dam dla panienki. Byd­
goszcz. Wełniany Rynek

8-3. (1718
POKOj z kuchnia zamie­
nię na wieksze lub 11/2. 
Bydgoszcz. Kościuszki 17-3 

(1698
POKOJU umeblowanego 
lub pustego ooszukuie sa­
motny kawaler od zaraz. 
Bydgoszcz. Sw. Tróicy 32.

 (1696
MIESZKANIE 3 Dokoio- 
we z kuchnia, orzynaleź- 
nościami (centrum) zamie­
nię natychmiast na oodo- 
bne z ogródkiem lub bez. 
dzielnica oboietna. Ofertv 
..Prasa" Bydgoszcz. Dwor­
cowa 16 „1694". (1SA4
3 POKOJE z kuchnia z 
wygodami, zamienię na 2 
z kuchnia. Oferty „Prasa" 
Bydgoszcz. Dworcowa 16 
>4681".  (1681

W kilku wierszach
W TOWARZYSKICH meczach żużlo­

wych, jakie odbyły się w ub. sobotę i 
niedzielę, Kolejarz Rawicz pokonał Stal 
Świętochłowice 39-14. Górnik Rybnik zre­
misował z Ogniwem Łódź 27:27, oraz 
Włókniarz Częstochowa pokonał Górni­
ka 34:18.

RADIO
Warszawa II — środa, 19 sierpnia

11.45 Głos maja kobiety, 11.57 Sygnał 
czasu i hejnał z Wieży Mariackiej, 12.04 
dziennik południowy, 12.15 Radziecka mu­
zyka ludowa. 12.45 Audycja dla wsi, 13.40 
Pieśni ludowe różnych narodów, 14 00 
Program dnia, 14.05 Informacje, 14.10 Mu­
zyka, 14.30 Koncert chóru 1 orkiestry 
rozgłośni wrocławskiej, 15.09 Komunikat 
o stanie wód, 15.10 ..Ich pierwszy start" 
pierwszy fragment powieści Adama Bah­
daja. 15.30 Dla dzieci szósty odcinek 
powieści Wandv Borudzkie.i pt. ..Dorota 
i jej towarzysze", 17.00 Wiadomości po­
południowe, 18.30 Pogadanka sportowa, 
18.40 Recital wiolonczelowy Kazimierza 
Wiłkomirskiego, 19.00 Kronika kultural­
na, 19.30 Muzyka i aktualności. 20.00 „Dni 
klęski" — fragment powieści W. Zukrow- 
skiego, 20.20 Koncert ork estry i chóru 
rozgł. krakowskiej pod dvr. J Gerta, 
20.58 Stan pogody. 21 00 Dzennik wie­
czorny, 21.26 Wiadomości sportowe, 21.32 
Muzyka taneczna. 22.00 „Z dzienników 
młodego Żeromskiego", 22.20 Debussy 
„En blanc et noir" na dwa fortepiany, 
ia.40 Koncert symfoniczny. 23.50 Ostatnie 
Wiadomości, 24.00 Hymn i koniec audycji.

Fotel dentystyczny 
i wiertarkę elektr.

kupimy
S.P.L.D Brodnica

Al. Z.IP nr, 32 (1430

' KUPNO

WILKA alzackiego 2 mie­
sięcznego z metryczka 
sprzedam. Bydgoszcz. J. 
Krasickiego 16-2. (1713

RADIO „Pionier" sprze­
dam Bydgoszcz. Pomorska 
88 m, 10.(1710

MASZYNKĘ do podno­
szenia oczek sorzedam. 
Bvdgoszcz. Teofila Mag- 
dzińskiego 9. (1705

CHŁODNICĘ betfordow- 
ską lub GAZ AA ku­
ble. Bydgoszcz Kwiatowa 
1.1. (1683
| SPRZEDAŻ |

MASZYNĘ do szycia serze 
dam. .Bydgoszcz. Babia 
Wieś 18-1.  (1714
PIANINA, fortepiany — 
sbrzedaie kupuje Cichon. 
Bydgoszcz. Grunwaldzka 
109 telefon 37-72. (1638

Wóz ogumowanv na 
20-kach oraz pare koni z 
uprzężą sprzedam. Wiado­
mość: Bydgoszcz. Emilii 
Plater 21-2. (1703

BAGAŻÓWKĘ sprzedam. 
Bvdgoszcz. Stalina 19 (sto­
larnia). (1702

MLOCARNIĘ ..Lansa" na 
kubki i wytrzasacze omło- 
tu 7—10 kwitali godzinowo 
na chodzie sprzedam. Śmi­
giel Wiezowno poczta Ko­
ronowo. (1700

SAMOCHÓD osobowy mar 
ki .Fiat" 1100 stan dobry 
na chodzie natychmiast 
sprzedam. Słupsk ul. Nad 
Śluza 26 m. 1. Ogladać do 
dnia 23 sierpnia 1953 r.

 (1695
WESTFALKĘ i maszynkę 
do podnoszenia oczek 
sprzedam. Bvdgoszcz. ul. 
Kwiatowa 17-8a.______ (1699
KAJAK s^zedam lub za­
mienię na^zegarek ręczny 
Bydgoszcz. Kaszubska 10-1 

(1690
MOTOCYKL „Wiktoria" 
350 sprzedam. Bydgoszcz. 
Poznańska 30-13 od 16.

(1689 
SZAFY, stoły, łóżka, krze­
sła sprzedam. Bydgoszcz 
Al. 1 Maja 135 w podwó­
rzu. (1687  
KREDENS kuchenny 3 
częściowy, jak nowy snrze 
dam. Adres wskaże Biuro 
Ogłoszeń ..Prasa" Byd­
goszcz. Dworcowa 16. (1712

POKOJU umeblowanego 
lub przy rodzinie Doszu­
kuje od zaraz oanienka. 
Wiadomość: Bydgoszcz, ul. 
Sw. Trójcy 32. (1696
I NIERUCHOMOŚCI^ 

1 1/2 ha z budynkami w 
okolicy Bydgoszczy żarnie 
nię na dwa pokoie z ku­
chnia w Bydgoszczy. O- 
ferty ..Prasa" Bydgoszcz. 
Dworcowa 16 „1704". (1704

ZGUBY

ZGUBIONO orzenustke 
stałą 2572 na nazwisko Dą­
browski Władysław Bvd­
goszcz.(1717
ZGUBIONO kartę mel­
dunkowa Norbert Noak । 
Bydgoszcz. Kujawska 102-6 

(1709
ZGUBIONO legitymacje 
służbowa ZWSI A-4 na 
nazwisko Kuligowska Elż­
bieta Bydgoszcz. (1697
W DNIU 16. VIH. 53 koło 
biura ..Orbis" zgubiono 
żakiet damski. Uczciwego 
znalazcę prosi sle n zwrot 
Bydgoszcz. Grodzka 12 (I 
piętro).(1685
ZGUBIONO orzenustke 
stała na nazwisko Ber 
dych Helena Zakłady Mle 
sne w Bydgoszczy. (1684

11 ■' + ————
Dnia 16. VIII. 1953 r. o godz. 9.26 zmarł po krót­
kich lecz ciężkich cierpieniach opatrzony Sa­
kramentami św. nasz najukochońszy ojciec, brat, 
szwagier, teść i dziadek śp.

Władysław Bachorski
praeżywny lat 73.

O ezym zawiadamiała
DZIECI I RODZINA

Pogrzeb odbędzie snę dnia 19. VIII. 1953 r. o 
godz. 17 z kaplicy cmentarza Nowofarnego.
Bydgoszcz — Brodnica. (1711

używane do trakcji konnej o roxm. 525x18, 
550x16,600x16 każdą ilość kupi

Powszechna Soółdzielnia Spożywców
Oddział Transportowy Bydgoszcz,

Dworcowa 7 U482

PRACOWNICY POSZUKIWANI
KIEROWNIKA Administracyjno-Gospodarczego, TE­
CHNIKÓW.MECHANIKO W, KALKULATORÓW-te- 
chnicznych. RACHMISTRZY, FORMIARZY, TOKA­
RZY, WIERTACZY, WYTACZARZY, FREZERÓW. 
HEBLARZY oraz PRACOWNIKÓW fizycznych do 
transportu zewnętrznego i wewnętrznego zatrudni 
natychmiast Fabryka Obrabiarek do Drzewa w 
Bydgoszczy. Zgłoszenia w dziale kadr ul. Nak/el- 
ska 53_______________________  _________________
DWIE KREŚLARKI zatrudni Centralne Biuro Kon­
strukcyjne Pracownia nr 8 w Bydgoszczy, ul. Wro­
cławska 7. Wynagrodzenie wg umowy dla biur 
Konstr. (1471
KIEROWNIKA’ (KĘ) Gospody Ludowej zatrudni od 
zaraz Gminna Spółdzielnia „Samopomoc Chłopska" 
w Przechowie po w. S wiecie n/W. Wynagrodzeni® 
wg umowy zbiorowej. Zgłoszenia w dziale perso­
nalnym. (1479  
Dwie młodsze KSIĘGOWE (kontystki) z dniem 1 
września br. zatrudni powszechna Spółdzielnia Spo­
żywców w Nakle n/Notecią. Warunki wg układu 
zbiorowego. Oferty wraz z życiorysem składać pro­
simy pod w/w adresem. (14'1

6 BLACHARZY na roboty wentylacyjne zatrudni 
natychmiast Gdańskie Zjednoczenie instalacji Prze­
mysłowych, Zarząd Montażowy w Bydgoszczy, ul. 
Szubińska 3. (1467
TECHNIKA dentystycznego, biegłego w stali, kau­
czuku i masach plastycznych poszukuje natych­
miast Lekarsko-Dentystyczna Spółdzielnia Pracy 
w Brodnicy. Zgłoszenia Tissler Jan, Plac Szopena 4 
(dawniej M. Rynek). (1432M
1 LAKIERNIKA, dwóch TAPICERÓW oraz dwóch 
BLACHARZY z własnymi narzędziami zatrudni cd 
zaraz Robotnicza Spółdzielnia Pracy Galanterii Me* 
talowej w Bydgoszczy, Grudziądzka 25. Podania 
wraz z życiorysem należy składać pod v’/w adre­
sem. ,(1467
PRACOWNIKÓW wykwalifikowanych z długolet­
nia praktyka w zawodzie: ŚLUSARZY. TOKARZY, 
WYTACZARZY. STRUGACZY I FORMIERZY za­
trudnią od zaraz Pomorskie Zakłady Budowy Ma­
szyn w Bydgoszczy ul. Leśna 19. Warunki pracy 
1 płacy do omówienia na miejscu. Zgłoszenia w 
dziale kadr. (i486  
FACHOWCA w branży drzewnej z odpowiednią 
praktyką na stanowisko kierownika zakładu — Sto­
larni Mechanicznej i Tartaku zatrudnia Wałecki® 
Zakłady Przemysłu Terenenowego z siedzibą w 
Człopie pow. Wałcz. Zgłoszenia osobiste lub pisem­
ne należy kierować do Dyrekcji WZPT w Człopie, 
ul. Witosa 13. Warunki wynagrodzenia do omówie- 
nia na miejscu. (1489

I ROŻNE B , REDAGUJE KOLEGIUM
11 ■ * । WYDAWCA SPOŁDZ.

.KJ° PRASA DEMOKRATY.
ski w dniu 14. 8. 53 przed ।
sklepem przy ul. Gen. Stal CZNA ..NOWA EPOK Ap­
lina nr 60. Wiadomość ul. WARSZAWA, DRUK: RS W 

15-1 °d ••PRASA’, BYDGOSZCZ.
16_doJ7.---------------------^3| centrala telefoniczna -
„AVIRA" Poznań. Dą­
browskiego 1. Podnoszę 
oczka na Doczekaniu, o- 
kretkuje. mereżkuie. Dli- 
suję ceruję artystycznie. 
Drzerabiam stare trvkotv. 
wykonuję Drace z włóczki, 
haftuje monogramy, wora- 
wiam nowe stony i kołnie 
rzyki do koszul.(1428 
KIJAKU uczniów przvime 
do nauki gry na fortepia­
nie. Postępy ogromne. O- 
ferty „Prasa" Bydgoszcz. 
Dworcowa 16 ood „1708".

(1708

33—41 1 33—42. Naczelny 
Redaktor — 24-29, Działy: 
kultury, oświaty, ekono­
miczny — 48-56. Dział 
miejski — 19-07. Redakcja 
nocna — 33-41 lub 33-42. 
Dział ogłoszeń — 48-06. 
Drukarnia nr 2 — tel. 
18-99.

Papier biały gazet, rot. 
mat kl. vn. 50 g 63 cm.

E-4-1143T

XXXI
Na lotnisku panował spokój. Jedy­

nie kolo hangaru stał Willys, w któ­
rym z ożywieniem rozmawiało kilku 
żołnierzy. Czekali oni widocznie na 
PWbyłych.

Pułkownik zaprowadził obu Polaków 
do małego pomieszczenia obok hanga­
ru. polecając im przebrać się w cy- 
wTlne ubrania. Na to musiell ubrać 
specjalne skafandry, ze złożonym w 
tyle spadochronem, hełmy wojskowe 
i wysokie buty. Ewa, pułkownik 1

Niemiec też założyli spadochron. Szo­
fer Cadillaca przyniósł z samochodu 
dwie skrzynki. Co w nich było? Tego 
Bolicz-Mirecki się nie domyślał.

Pułkownik wręczył je Polakom. 
Wreszcie Ewa dała im specjalne pasy

ze schowkami, których nie wolno im 
było otworzyć.

Z hangaru ciągnikiem wytoczono du­
ży dwumotorowy samolot wojskowy. 
Bolicz-Mirecki zauważył, że nie ma on 
żadnych znaków rozpoznawczych.

(C. d. n.) |


